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Przekonani o s łu sznośc i  naszej ideologji  

państw ow o - sjom stycznej, rozum iejąc p o tr ze ­
b ę  w yk orzystan ia  drogi prasow ej, jako środ­
ka expansji dla n a sz y c h  haseł, zdając sobie  
spraw ę z p o trzeb y  tw orzen ia  je sz c z e  jednego  
ogn «va m ię d z y  p laców kam i n aszego  m asadej-  
skiego ruchu p rzystęp u jem y  do w yd aw an ia  
m ies ięczn ego  organu— T rybu ny  M łodych .

W  okresie p rzeb u d o w y  d o ty c h c za so w eg o  
porządku r z e c z y  we w sz y s tk ic h  dziedzinach  
życ ia ,  w okresie  przeobrażan ia  p o lity czn o  - 
s p o łec z n e g o  organizm u ży d o w sk ieg o  c h c e m y ,  
b y  w  ogó ln ym  ch aos ie  prasow ym  przem ów ił  
sw ym  pań stw ow o - s jon is tyczn ym  g ło sem  or­
gan m ło d y ch  Judenstaatspartei. C h cem y , by  
przem ów ił jaknajdonośniej, i by  jego  głos  
m iał decyd u jący  w p ły w  na o d b yw ający  się  
p roces  p rzem iany  spo łeczn ej  i politycznej  
m as m ło d z ie ży  żydow skiej.

Św iadom i n aszego  celu, którym  jest  
P a ń stw o  z-yd ow sk ie  w  Erec, w ierząc  w  su ­
g e s ty w n ą  wprost m oc  oddzia ływ ania  naszej  
ideologji na u m ysły  m ło d y c h  narodu ż y d o w ­
skiego  c h c e m y  dać naszej idei m ożliw ość

oddzia ływ ania  je sz c z e  w  jeden sposób — ze 
szp a lt  T rybu ny M łod ych

T rybuna M łod ych  jest organem  walki; 
walki z b iernością  m as żydow skich; w alki ze  
skom prom itow aną i zbankrutow aną asymilacją;  
walki z o d środ k ow o  —  rew oiucyjnem i siłam i,  
pasożytu jącym i w śród m ło d z ie ży  żydow skiej;  
walki z k lasow ym  w y n a tu rza n iem  ponadkla-  
s o w e g o  tjonizmu; walki z faszystow sk im  se ­
p ara ty zm em  sjon istycznym .

T rybuna M łod ych  sto i  na s treży  in te ­
gralnego sjonizm u, określonego  przez  n ie ­
śm ierte lnego W odza  N arodu— T eodora  Herzla.

T rybuna M łod ych  w a lc z y  o dom inację  
p a ń stw o w o  - sj om stycznej m yśli  w śród m as  
żydow skich .

.w iadom i naszego  celu i naszej roli w 
narodzie przystępujem y na łam ach  T rybu ny  
M łod ych  do walki o realizację naszego  
programu.

Z w yc ięs tw o  nasze  b ęd z ie  z w y c ię s tw e m  
ca łego  narodu!



T e z y  s o c j a l n e  p a ń s t w o w e g o  s j o n iz m u ,  k t ó r e  
g ł o s i l i ś m y  od  z a r a n i a  n a s z e g o  p o l i t y c z n o - p a r t y j n e ­
go  p o w s t a n i a  są  n i e z n a n e  n a s z y m  p r z e c i w n i k o m ,  
k t ó r z y  w  swej  i g n o r a n c j i  d o c h o d z ą  aż do  n e g o ­
w a n i a  ich  i s t n i en i a  w o g ó le .  R o z u m i e m y  d l a c z e g o  
t a k  s ię  dz ie je .

S j o n i z m  p a ń s t w o w y  w z b r a n i a  s ię o d  def in ic j i  
i o p i s u  j a k i e g o ś  p r z y s z ł e g o ,  w> i m a g i n o w a n e g o  
i d e a l n e g o  s p o ł e c z e ń s t w a  w  Eręc-

Ale  c z y ż  u m ys ły ,  j a k  M o r u s  ze s w o j ą  U t o p j ą ,  
F e n e l o n  z t i c a l e n te ,  C a b e t  z Icarie,  Four-.er z 
P h a l a n s t e r e ,  k tó r e  u s i ł o w a ł y  ok re ś l ić  r a je  z ie m sk ie ,  
d o p r a w d y  d o p i ę ł y  s w e g o  celu?

J u d e n s t a a t l e r z y  są l udźm i  r z e c z y w i s t o ś c i .  P o ­
s i a d a j ą  j e d n a k  sw ój  k o n k r e t n y  id e a ł  soc ja lny .  
W i e r z ą  w  k o n i e c z n o ś ć  r e a i z a c j i  d e m o k r a o j  nietyl - 
k o  z p u n k t u  w i d z e n i a  po  i ty c z n e g o ,  . lecz we  
w s z y s t k i c h  p ł a s z c z y z n a c h  z b i o r o w e g o  życ ia  ż y ­
d o w s k i e g o  w  E ie c ,  w  p ł a s z c z y ź n i e  so c ja ln e j  i 
e k e r o m i c z n e j  p r z e d e w s z y s t k i e m .

J u d e n s t a a t s p a r t e i  o d  p ie r w s z e j  chwi l i  m a n i f e ­
s t o w a ł a  s w ą  w ro g o ś ć  w o b e c  s jo n i s t y c z n e g o  s o c j a ­
l izmu,  k tó r y  o rzy  p o m o c y  s y s t e m ó w ,  w y w i e d z i o ­
n y c h  ze  s t u d j ó w  n a d  k a p i t a l i z m e m ,  c h c e  z o r g a n i ­
z o w a ć  kra j  w  f o r m ie  k o l e k t y w ó w  mnie j ,  lub  więce j  
e t a t y s t y c z n y c h ,  k t ó r e  b y ł y b y  j e d n o c z e ś n i e  w y ł ą c z ­
n ie  w y p o s a ż o n e  w ś r o d k i  p r o d u k c j i ,  p o d z i a ł u  i 
k o n s u m r j i .  G r o ź b a  te g o  ro d z a ju ,  w i s z ą c a  jak miecz  
D a m o k l e s a  n a d  Erec ,  o d p ę d z a  i o d p ę d z i  k a p i t a ł y  
ż y d o w s k i e ,  a i ch b r a k  o g r a n i c z a ,  lu b  p r z e k r e ś l a  
n a s z e  p a ń s t w o w o - ż y d o w s k i e  n a d z 'e j e .

M y  J u d e n s t a a t l e r z y  o d r z u c a m y  w s z e lk ie  d o ­
g m a t y ,  p o d o b n i e ,  ’aic i m e ta f iz y k i  p o l i t y c z n o - s p o ­
ł e c z n e .

M a r k s i z m  p o s i ą d ą  w a d ę  s z u k a n i a  p r a w d y  
r e t r o s p e k t y w n i e ,  w s t ecz ;  s a m  z aś  jes t  c z e m ś  t a k  
m e i a f i z y c z n e m ,  ż e  w y d a ł  ze  s w e g o  ł o n a  n a  ś w i a t  
d w a  z w a l c z a j ą c e  s ię  n a w z a j e m  ru c h y :  s o c ja l iz m  i
k o m u n i z m .

S o c ja l iz m  m o ż e  b y ć  3 y s t e m e m  s o c j a l n y m  o d ­
p o w i e d n i m  ty lk o  w  p e w n y m ,  o k r e ś l o n y m  m o m e n ­
cie h i s t o r y c z n y m .

My n a t o m i a s t  s t o i m y  n a  s t a n o w i s k u ,  że  w 
k a ż d o r a z o w y m  o k r e s i e  n a l e ż y  w y n a l e ź ć  i z a s t o s o ­
w a ć  o d p o w i e d n i  s y s t e m  s p o ł e c z n y .

Z n a  czy  to, że  jeśli  k i e d y ś  w y p o w i a d a l i m y  
s ię  z a  l i b a r a l i z m e m ,  jeśli  dz ia  ż e d a m y  s o l i d a r y z m u  
i i n t e r w e n c j o n i z m u ,  n i e  je3t  w y k l u c z o n e m ,  że w  
p r z y s z ł o ś c i  w y p o w i e m y  się za  so c ja l i z m e m ;  ale 
w ó w c z a s  ty lko ,  g d y  b ę d z i e  n a j b a r d z i e j  p r z y s t o s o ­
w a n y m  d o  s y tu ac j i ,  w a r u n k ó w  i w y m a g a ń  p a l e ­

s t y ń s k i c h .
Z w o l e n n i k o m  t, zw.  l i b e r a l i z m u  e k o n o r r  ' c z n e -  

go z a r z u c a m y ,  że p o z w a l a j ą  n a  d e p t a n i e  s ł a b y c h  
p rz ez  s i l n y c h  w  w a l c e  o byt ,  p o d o b n i e ,  j a k  u- 
m o ź l i w ia  się w i l k o m  p o ż a r c i e  owie c ,  g d y  s ię  ich 
p o z o s t a w , a  w e łn o  p o s p o łu .

S p o ł e c z e ń s t w o  w i n n o  o b r o n ę  i s p r a w i e d l i w o ś ć  
w s z y s t k i m  bez  r ó ż n i c y  jej c z ł o n k o m ,  k t ó rz y  s w ą  
pracą ,  czy  u d z i a ł e m  p r z y c z y n i a j ą  się do  u t r z y m a ­
nia  p r zy  życ iu  i r o z w o j u  te g o  s p o ł e c z e ń s t w a .

P r z e m i a n a  s p o ł e c z n a  w i n n a  się o d b y w a ć  w 
k i e r u n k u  ab s o lu tn e j  r ó w n o ś c i  i z a n i k u  klas.

L e c z  jeśli d a n y  s p o s ó b  o r g a n i z a c j i  soc ja lne j  
(v ide  H i s t a d r u t h )  n ie  z a p e w n i a  m a a i m u m  w o ln o śc i  
i n d y w i d u a l n e j ,  k t ó r a  j e s t  n a j w i ę k s z e m  d o b r e m  
c z ł o w i e k a ,  s y s t e m  tak i  j e s t  s p r z e c z n y  z d u c h e m  
ż y d o w s k i m ,  z d e m o k r a c j ą  i dl&tego o d r z u c a m y  i 
z w a l c z a m y  t e g o  r o d z a j u  p ró b y  o r g a n i z a c j i  s o c ja l ­
ne j  w Erec ,

S t a j e m y  n a  s t a n o w i s k u ,  że życ ie  e k o n o m i c z ­
n e  E r e c  w  o b e c n e m  j ego  s ta d j u rn ,  m o ż e  s ię  z m i e ­
ścić i r o z w i n ą ć  j e d y n i e  w r a m a c h  s o l i d a r y z m u  i 
i n t e r w e n c j o n i z m u  n a r o d o w o  e k o n o m i c z n e g o .

S y s t e  m  e k o n o m i c z n y  n i e  j e s t  dl a  n a s  ce l em  
s a m  p r z e z  się,  a le  ś r o d k i e m  tylko .  D la t e g o  też  
n ie  m o ż n a  n a s  posą d z a -  o s p e c j a l n e  s y m p a t j e ,  czy 
a n t y p a t j e  w  tej dz i ed z i n ie .  Z g a d z a m y  się na  
w s z e l k i  s y s t e m ,  k tó ry  d a ł b y  n a m  a b s o l u t n ą  g w a ­
r a n c j ę  o d b u d o w y  P a ń s t w a  Ż y d o w s k i e g o ,  k t o , e  j e ­
d y n i e  je s t  i p o z o s t a j e  n a s z y m  n a d r z ę d n y m  celem.

I n t e r w e n c j o n i z m  n a r o d o w y c h  instytuc ji ; ,  g ł ę ­
b o k o  p r z e m y ś l a n y  i r t rc jona ln ie  s t o s o w a n y  b ę d z ie  
c z y n n i k i e m  w o l n o ś c i ,  s p r a w i e d l i w o ś c i  i d o b r o b y t u  
s p o łe c z n o ś c i  ż y d o w s k i e j  w Erec.  I n t e r w e n c j o n i z m  
w i n i e n ,  rzecz  j a s n a ,  o d e g r a ć  swjj ro lę  t a k  w  d o ­
m e n i e  e k o n o m i c z n e j ,  j a k  i p r a w o d a s t w a  pra cy .

I n t e r w e n c j o n i z m  jes t  w z a s a d z i e  n i c z e m  in n em ,  
ja k  g ł ó w n ą  p r z e s ł a n k ą  r e f o r m i z m u , f u n k c j i  s p o ł e c z ­
n e g o  p o s t ę p u .

El - ta  n a r o d o w a ,  c ia ł a ,  w y b r a n e  p r z e z  ca łe  
ż y d o w s k i e  s p o ł e c z e ń s t w o  w i n n e  b r a ć  c z y n n y  
u d z i a ł  w  p r o c e s i e  p r z e k s z t a ł c e n i a  i u d o s k o n a l e n i a  
e k o n o m i c z n o - s p o ł e c z n e g o  życ ia  ż y d o w s k i e g o  w 
E r e c  b ą d ź  to w  s p o s ó b  b e z p o ś r e d n i ,  b ą d ź  p o ś r e d n i .

R e f o r m y ,  c i ą g l e  r e f o r m y  jes t  n a s z e m  ha s ł e m ,  
g d y ż  h i s to r ja  n a s  n a u c z y ł a  o n i e w y s t a r c z a l n o ś c i ,  
n i e u s k u t e c z n o ś c i ,  a n i e k i e d y  p o p r o s t u  b e z c e l o w o ś c i  
r u c h ó w  re w o l u c y j n e j  n i e n a w i ś c i  i p r z e m o c y .

R e f o r m a  je s t  o w o c e m  s t u d j ó w ,  o b s e rw a c j i ,  
p r a c y ,  a n a l i z y  i w y m a g a  c i ą g ł e g o  w y s i ł k u  myś l i  i 
r o z u m u .
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C h w i l o w y  w y b u c h  z b i o r o w e g o  n i e z a d o w o l e n i a  
m o ż e  og ło s i ć  n . e k i e d y  tę,  lub i n n ą  re formę ,  lecz
n ig d y  jej n ie  z rea l izu je .  G d y  w s t r z ą s  s p o łe c z n y
mi ja ,  p r o b l e m  p o z o s t a j e  i n a k ł a d a  t e n  s a m ,  co
p o p r z e d n i o  t r u d  p r z y s t o s o w a n i a  d o  życ i a  o d n o ś n e ]  
r e f o r m y  i w c ie le n ia  jej  w  życie.

W i elkie p r z e m i a n y  s p o ł e c z n e  są  w y n i k i e m
l i c z n y c h  i g ł ę b o k i c h  r e f o r m ,  k t ó r e  k a ż ą  t r y b o m  
s p o ł e c z n e j  m a c h i n y  p o r u s z a ć  s ię  w e d łu g  n a k a z ó w  
c ią g le  u d o s k o n a l a j ą c e g o  s ię r o z u m u  lud zkiego-

I n t e r w e n c j o n i z m  i r e f o r m iz m  le ż ą  w t r a d y c j i  
n a r o d u  ż y d o w s k i e g o ;  im s łużyl i  i ich się d o m a g a l i  
n a s i  p ror ocy  w a l c z ą c y  o g p r a w e d l i w o ś c  sp o łe c z n ą .

S ą  też  o n e  n a j b a r d z i e j  s t o s o w a n e  w  chwi l i  
o b e c n e j ,  gd y ż  'n t e r w e n c j o n . z m ,  c zy  r e f o r m i z m  nie  
jes t  p r y n c y p e n i ,  z a s a d ą  tylko ,  ale p o p r o a t u  m e t o ­
dą .  M e t o d a ,  k t ó r a  z d o b r y m  s k u t k i e m  je s t  s t o s o ­
w a n e  p rz e z  w s z y s t k i e  p r a w i e  n a i o d y ,  n ie z a l e ż n i e  
o d  ich p o l i t y c z n e g o  us t ro ju .  S o w i e t y  p o s ł u g u j ą  się 
n ią  w  t y m  s a m y m  s to p n iu ,  co f a s z y s t o w s k i e  Wio  
chy.  K a ż d e  z o r g a n i z o w a n e  żvc i e  n a r o d o w e  m u s i  
się t ą  m e t o d ą  p o s ł u g i w a ć ,  i ty l ko  w  k r a j a c h  o 
r z ą d a c h  a u t o k r a t y c z n y c h  p r z y j m u j e  i n t e r w e n c j o ­
n i z m  p r z y k r ą  f o r m ę  a r b i t r a l n e g o  e t a t y z m u ,  k t ó r a  
n i e  o d p o w i a d a  s p o łe c z n o ś c i ,  h o ł d u j ą c e j  d e m o K r a -  
t y c z n y m  z a s a d o m .

P y t a j ą  n a s  z e w s z ą d  co  r o z u m i e m y  p r z e z  s o ­
l i d a r y z m ,  k t c r e m  to s ł o w e m  z b y t  p o n o ć  cz ę s to  
s z a f u j e m y  w e d ł u g  n a s z y c h  p r z e c i w n i k ó w .

S o l i d a r y z m ,  b ę d ą c  n a d e w s z y s t k o  l u d z k i m  
u s i ł u j e  p o g o d z i ć  i u z g o d n i ć  in te r e s  m a t e r j a l n y  
j e d n o s t k i  z n a k a z a m i  o b o w i ą z k u  s p o ł e c z n e g o  i 
n a r o d o w e g o

P r z e z  dług i  cza„ z a s t a n a w i a l i ś m y  się w j a k i m  
s t o p n i u  po jęc ie  s o l i d a r y z m u  m o ż e  s ię  p r z y s t o s o w a ć  
d o  o b e c n e g o  s t a n u  w i e d z y  i p r z e s ł a n e k  o b e c n i e  
o b o w i ą z u j ą c e )  e tyk i  i m o r a l n o ś c i ;  i d o s z l i ś m y  do  
w n i o s k u ,  że m i m o  p o z o r n y c h  s p r z e c z n o ś c i  s o l i d a ­
ry z m  o g ó l n o l u d z k i  p o d  r ó ż n e m i  f o r m a m i  i s tn ie je  i 
jes t  w d r o d z e  d o  s t a n i a  s ię w i e l k i m  f a k t e m .

S t w i e r d z a j ą c  i s tn ie n .e  s o l i d a r y z m u  w o g ó l e  
b y ł o  d la  n a s  o c z y w i s t e m ,  że  t y l k o  o n  m o ż e  i m u ­
si b yć  p o d s t a w ą  ż y d o w s k i e g o  d z ie ła  p a ń s t w o w e g o  
w E r e c .

Jeśli c h c e m y  p o w o ł a ć  d o  życ i a  ż y d o w s k a  
s p o ł e c z n o ś ć  b a t d z i e j  r a c j o n a l n ą ,  z d o l n ą  d o  s a m o ­
d z i e l n e g o  życ i a ,  r o z w o j u  i e w o l u c y j n e g o  p r z e o b r a ­
ż e n i a  w p a ń s t w o w ą  s p o ł e c z n o c c  n a r o d o w ą ,  m u « i m y  
być  z d e c y d o w a n i  n a  w a l k ę  z k l a s o w y m  e g o i z m e m ,  
c z a r n y m ,  czy c z e r w o n y m .  E g o i z m  kl a s o w y ,  s t a w i a ­
jąc  s w o j ą  k l a s ę  p o n a d  w s z y s tk o ,  czyni  d a n ą  g r u ­
pę  ludz i  n ieciei  p l iw ą ,  n e r w o w ą ,  n i e p r z y s t o s o w a n ą  
d o  w al k i  z t r u d n o ś c i a r r r  n a t u r y  ogó lne j ,  n i e z d o l n ą  
d o  żad n o .  d y s c y p l i n y  n a r o d o w e j .  ^

J u d e n s t a a t l e r  n ie  m ó w i :  „ s ta ję  w  o b r o n i e  r o ­
b o t n i k ó w ,  d l a t e g o ,  że  są  r o b o t n i k a m i " ,  a le  „ s ta ję  
w  o b r o n i e  r o b o t n i k ó w ,  g d y  d z i e j e  im s ię  k r z y w d a ,  
gd y  m a ją  rac ję ,  i d l a t e g o ,  ż e  d o c e n i a m  ich  t w ó r ­
c z ą  ro lę  w n a r o d o w o - p a ń s t w o w e m  dz ie le ż y d o w -  
sk iem ".

I p o d o b n i e  k o i p o r a t y z m ,  f o r m a  w y ż s z e j  e m a n ­
c yp a c j i  p r a c u j ą c y c h ,  n a t c h n i o n y  s o l i d a r n o ś c i ą  n a ­
r o d o w ą  win ie n  p o r u s z y ć  i p r z y c i ą g n ą ć  t y c h  w s z y ­
s tk ic h  Ż y d ó w ,  k t ó rz y  w h a r m o n i j n e m  u z g o d n i e n i u  
m a t e r j a l n e g o  b yt u  j e d n o s t k i  ze S p r a w ą  N a r o d o w ą ,  
w z b i o r o w y m ,  z o r g a n i z o w a n y m  i b r a t n i m  w y s i łk u  
c a ł e g o  n a r o d u  w i d z ą  j e d y n ą  d r o g ę  do  rea l iz ac j i  
h i s t o r y c z n e g o  ce lu  n a r o d u — P a ń s t w o  w E r e c  
Izrae l .

J a k  w i d z i m y  Więc s j o n i ś c i - p a ń s t w o w c y  p o s i a ­
d a j ą  s w o j ą  d o k t r y n ę  so c ja ln ą ,  lecz j a k ż e ż  g ię tk ą ,  
e la s ty c z n ą ,  l i be ra ln ą ,  r a c j o n a l n ą ,  l u d z k ą  i z a r a z e m  
na i  udo  w-J

J a s n a  i z r o z u m i a ł a  s toi  o t w o r e m  d la  w s z e l  
k ic h  n a u k o w y c h  k o m b i n a c y j .

W rz e c z y w is to ś c i  z a w i e r a  o n a  j e d y n i e  d e m o -  
k r a t y z m ,  lecz  d e m o k r a t y z m  w n a j s z e r s z e , n  tego  
s ł o w a  pojęc iu,  i s t o s o w a n y  we  w s z y s t k i c h  dz iedzi -  
n a c h  i p r z e j a w a c h  z b i o r o w e g o  ż y c ia  n a r o d o w e g o  
w  Erec :  s p o łe czne j ,  m o ra ln e j ,  e ty c z n e j ,  e k o n o ­
m iczne j .  a  n ie  ty l ko  po l i ty c z n e j  D la  o ś w i e c o n e g o  
d e m o k r a t y  s j c n i s t y c z n e g o  ż a d n a  i d e a  n ie  m oż e  
p r z e ś c i g n ą ć  idei  d c m o k r a r y c z n e j ,  k t ó r a  o p ie r a  się 
na  t a k  n i e w z r u s z a l n y c h  p o d s t a w a c h ,  jak:  w a r t o ś ć  
r o z u m u  lud zk iego ,  n i e u s t a n n y  p r o c e s  d o s s o n a ł e n i a  
się j e d n o s t k i  i c ią g ł y  p o s t ę p  f o r m  s p o ł e c z n e g o  
b y t u ,

R o z w i n ą ć  do  m a x i m u m  w o l n o ś ć  i d o b r o b y t  
je dn os tk i  w E r e c  w r a m a c h  s o c ja ln y c h ,  u t w o r z o ­
n y c h  p n e z  z d o b y c z e  n a u k i ,  p r z e z  c o ra z  ba rd z ie j  
a b s o l u t n ą  s o l i d a r n o ś ć  n a r o d o w ą  i p r z e 2  bpraW iĘCJ. 
l iw ość  s p o ł e c z n ą  jes t  n a s z e m  n a j w y ż s z e m  pr ag n ie -  
nieni*

W i a r a  w w i e l k o ś ć  c z ło w ie c zą  i j e g o  e w o lu c ję ,  
p o c z u c i e  r ó w n o ś c i  i g o d n o ś c i  l u dz k , e j ,  u s z a n o w a ­
nie  n a t u r y  lu dzki e j  i jej p r a w ,  u m i ł o w a n i e  d e m o ­
k rac j i  i s p r a w i e d l i w o ś c i  sp o ł e c z n e j ,  i n a k o n i e c  i 
n a d e w s z y s t k o  o r g a n , c z n e  p r z y w i ą z a n i e  d o  Idei P a ń ­
s t w a  Ż y d o w s k i e g o — o to  n a s z  pr o g ram - i  z a r a z e m  
w i e c z n y  ideał  n a s z y c h  o jców,  k t ó r e m u  p o z o s t a j e m y  
wiern i .

1 g ło s im y n a s z  p r o g r a m  b ez  d e i r a g o g j i ,  bez  
„ e x p o r t o w e g o  ‘ r o zg ło su ,  sp o k o j n i e ,  r z e c z o w o ,  jak  
l u d z i e  o d p o w i e d z i a l n i ,  k t ó r z y  w ie r z ą ,  że s ło w a ,  

g ł o s z o n e  dziś ,  m o g ą  k . e r o w a ć  ich a k t a m i  ju t ro .
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K W I S Z
P rze z  skały  H a jfy  do Emeku,  

P r z e z  mokre bagna, lasów zieleń,

W  blasku \s ieżyca , W słońca spieku 

‘Dzieio tysiąca rąk się ściele.

D źw ięcza ła  cicho stal kilofa

0  granit twardej lśniącej ska ły .

Goluthu kuliśmy sarkofag.—
— Tę szosę W dal biegnącą biało ,

Choć słońce piekło, noc mroziła.

Gorący „harnsin" płuca ściskał,

Szybko krążyła krew nam W żyłach  
P r z y  takcie „hory", przy ogniskach

Pracą i śpiewem „kwisz", powstawał  
Jak życia powieść dziwnie kręta.

Wielu umarło, wprost bez sławy

1 tylko „kw isz“ ich W c ią ż  pamięta...

P rze z  skały H a jfy  do Emeku,

P rze z  mokre bagna, lasów zieleń,

W  blasku księżyca, W słońca spieku 
D zie ło  tysiąca rąk się ściele.

*  k w i s z — s z o s a  (h e b r . ) .

B E N  J E H U D A  
W  ilno

R ito  nss tzteredi
i  hisfwji Nasady wileńskiej

Było  n a s  c z t e r e c h  ty lko ,  ty l k o  cz te rech. . .  
c z t e r e c h  m ł o d y c h ,  g o r ą c o  w i e r z ą c y c h  w  s j o n i z m  
i J u d e n s t a a t .

C h c i e l i ś m y  z a  w r z e l k ą  c e n ę  d a ć  w y r a z  na sz e j  
wiary.  N i j  m o g l i ś m y  iuż  w i ę c e j  b i e r n i e  p r z y p a t r y ­
w a ć  się,  j a k  z j e d n e j  s t r o n y  d u ż a  c z ę ś ć  ż y d o w ­
skie j  m ł o d z i e ż y  w i l e ń s k i e j  p o z o s t a j e  w  s t a n i e  a p a t j i

i n i e  w y k a z u j e  ż a d n e g o  z a i n t e r e s o w a n i a ,  ani  
z r o z u m i e n i a  d la  ż y d o w s k i e j  idei  n a r o d o w e j ,  a  z 
d rug ie ,  s t r o n y  u p o k a r z a ł a  n a s  w i a d o m o ś ć ,  że 
p r z e z  n a s z ą  b i e r n o ś ć  b i e r z e m y  p o  częśc i  n a  s w e  
b a r k i  o d p o w i e d z i a l n o ś ć  z a  s p a c z a n i e  z d r o w e j  
myś l i  s jon is ty czne j ,  t a k  n a m  d r og ie j ,  a t a k  o b e c n i e  
z a g r o ż o n e j .
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A le  b y ło  n a s  ty lk o  cz te rech . . .  Z a  m a ł o ,  by 

u z d r o w i ć  ż y d o w s k i e  ż y c ie  s p o ł e c z n e  m ł o d z i e ż y  w 
n a s z e m  mieśc ie ,  a le  d o ś ć  d u ż o ,  by rzuc ić  my^l,  
g ło s  p r o te s tu ,  h a s ło ,  by  p o b u d z i ć  d o  ż yc ia  s t o j ą ­
c y c h  n a  u b o c z u ,  b y  p o r w a ć  d o  w a lk i  n i e z a d o w o ­
l o n y c h  z p o m n i e j s z a n i a  h e r c l j a ń s k i e g o  s jon iz m u,  
w s k a z a ć  ' tn  k o n k r e t n y  cel, ś r o d k i  i m e t o d y  r e a l i ­
zacji .

W  te n  s p o s ó b  r o z u m i e l i ś m y  n a s z ą  ro lę  i p o ­
s t a n o w i l i ś m y  d z i a ł a ć ,  d z i a ł a ć  n a t y c h m i a s t ,  gd yż  
r o z u m i e l i ś m y ,  że  o b e c n i e  d o m i n u j ą c y  b ieg  s p r a w  
s j o n i s t y c z n y c h  g roz i  w  k a ż d e j  chwil i ,  a na jd a le j  
w n a j b l i ż s z e j  p r z y s z ł o ś c i  n i e u c h r o n n i e  k a t a s t r o f ą  
n a r o d o w ą .

- P r z y s t ą p i l i ś m y  d o  pr a c y ,  p r z y g o t o w a n i  na  
w s z y s t k o ,  g o t o w i  d o  p o n i e s i e n i a  n a j w i ę k s z y c h  
of iar ,  z d e c y d o w a n i  d o  p r z e p r o w a d z e n i a  n a s z e g o  
p l a n u  d o  ko ńc a ,  c h o ć b y  pr zy sz ło  to n a m  o k u p i ć  
n a j d a l e j  i d ą o e m i  p o ś w i ę c e n i a m i  i s a m o z a p a r c i e m .

N a t c h n i e ń '  w ia r ą  w  p r a w d z i w y ,  o r y g in a ln y  
s jon izm,  ż ą d n i  s ł u ż e n i a  r e a l i z a c i ’ J u d c n s t a a t u ,  
s z u k a l i ś m y  f o r m  o r g a n i z a c y j n y c h  d l a  n a s z y c h  
m y ś l i  i c"a n a s z e j  m ł o d z i e ń c z e j  energ ji .

P o ś r ó d  i s t n i e j ą c y c h  o r g a n i z a c y j  w  W i l n i e  nie  
z n a l e ź l i ś m y  ani  j e d n e j  p l a c ó w k i ,  k tó r a  o d p o w i a -  
d  ł a b y  n a m  p o d  w z g l ę d e m  i d e o l o g i c z n y m  i p o ­
l i t y c z n y m .  Z a z n a c z y ć  n a l e ż y ,  że  s z u k a l i ś m y  
p laców! ; ,  ucz ą c e j  s ię  m ło d z ie ż y ,

1 t a k  p r z y p a d k o w o  d o w i e d z i e l i ś m y  się,  że 
i s tn i e je  w  P o l s c e  r u c h  m a s a d e j s k i  w ś r ó d  s zko ln e j  
m ł o d z i e ż y  ż y d o w s k ie j ,  że p o s i a d a  l i c zne  o d d z i a ł y  
i co w a ż n i e j s z a  d o k o n a l i ś m y  r a d o s n e g o  d l a  n a s  
„ o d k r y c i a " ,  a m i a n o w i c i e ,  że i d e e  o g j a  ru c h u  
m a s a d e j s k i e g o  j e s t  w i e r n e m  i d o k ł a d n e m  o d b i c i e m  
myśl i ,  p r z e s ł a n e k  i d ą ż e ń ,  n u r t u j ą c y c h  n a s  c z t e ­
rech .

W y b ó r  b y ł  d o k o n a n y  s a m  p r z e z  się. osta-  
n o w i l i ś m y  s t w o r z y ć  z d o l n ą  d o  życ i a  i d o  w a lk i  
„ M a s a d ę "  w  Wilnie.

W  m a ł y m  p o k o i k u  o d b y ł o  s ię  p ie r w s z e  z e ­
b r a n i e  o r g a n i z a c y j n e  „ M a s a d y “ wi le ń sk ie j .  Na  
n a s z  a p e l  m ło d z i e ż  s z k o l n a  s t a w i ł a  s ię  l icznie!  
z b y t  c i a s n y m  o k a z a ł  się p okó j .

N ie s te ty ,  s w o i s t y  t e r o r  Ideo lo gi czny  i war -  
c h o l s t w o  p o l i t y c z n e  j e sz cze  j e d e n  r a z  t r i u m f o w a ł y  
n a  ż y d o w s k i m  odc inku . . .

S o l i d a r n i e  się s t aw i l i  lewi;cowi i p r a w i c o w i  z a ­
w o d o w i  sp ec ja l i śc i  o d  w y w o ł y w a n i a  t u m u l t ó w  i od  
z r y w a n i a  z e b r a ń .  Nie  n a p r ó ż n o .  Z e b r a n i e  r o z p o ­
czę ło  ~ię w  s z t u c z n i e  p o d n i e c o n e j  a t m o s f e r z e ,  
g r o ż ą c  k a ż d e j  c h w i n  w y b u c h e m . . .  R e w iz jo n iś c i

p r z e r y w a l i  m ó w c o m ,  c z ł o n k o w i e  H a s z o m e r - H a c a i r  
n ie  z o s t a w a ł ,  w  tyle. . .  W k r ó t c e  ich ty l ko  było 
s łychać. . .

W s p ó l n y m  i b r a t n i m  (n ie s te ty ,  ty lk o  tu ta j )  
w y s i ł k i e m  p r z e d s t a w i c i e l e  l e w i c o w y c h  i p r a w i c o ­
w y c h  o r g a n i z a c y j  dop ię l i  s w e g o  t a k  u p r a g n i o n e g o  
ce lu — zerwal i  o r g a n i z a c y j n e  z e b r a n i e  s j o n is ty c z n e j  
m ł o d z i e ż y  s z k o l n e j  „ M a s a J a " ,  k tó r a  m o ż e  przy-  
c i ą g n ę ł a - b y  d o  r u c h u  n a r o d o w e g o  k i ' k a  dz ie s i ą te k  
m ł o d y c h  a s y m i l a n t ó w  ż y d o w s k i c h . .  O d n i e ś l i  „suk

P i e r w s z e  r o z c z a r o w a n i e  i n i e p o w o d z e n i e  nie 
z a ł a m a ł o  nas .  S t a l i ś m y  n a d a l  n i e u g i ę c i  n a  n a s z e m  
s t a n o w i s k u .  P o  p r z y j r z e n iu  s ię  zb l i sk a  n a  pierw- 
s z e m  n a s z e m  o r g a n i z a c y j n e m  z e b r a n i u  za t ru te j  
a t m o s f e r z e  i t 'dmu b e z n a d z i e j n e m u  z a ś l e p i e n i u  i 
z a c i e t r z e w i e n i u  p o d w ó r k o w o  - p a r t y j n e m u  częśc i 
ż y d o w s k i e j  m ł o d z i e ż y  n a r o d o w e j  z d a l i ś m y  SGbie 
je sz c z e  d o b i t n i e j  s p r a w ę  z k o n i e c z n o ś c i  i o b o ­
w i ą z k u  k o n t y n u o w a n i a  n a s z e j  p r acy .

Z w o ł a l i ś m y  d r u g i e  z e b r a n i e .  P o z y s k a l i ś m y  
dla n a s z e j  id eo l og j i  k i l ku  m ł o d y c h ,  s z u k a j ą c y c h ,  
p o d o b n i e ,  j a k  m y  k i e d y ś  r o z w i ą z a n i a  d l a  s w y c h  
myśl i ,  h a s e ł  i d ą ż e ń .  I d z i w n i e  z g a d z a l i ś m y  s ię  ze 
s o b ą  m yś l o w o . . .

Po w o l i ,  a le  s y s t e m a t y c z n i e  w z r a s t a ł y  n a s z e  
szereg i  i w  d o ś ć  k r ó t k i m  c z a s i e  m o g l i ś m y  c h r o ­
n i c z n y m  p e s y m i s t o m ,  p r z e p o w i a d a j ą c y m  n a m  
„f i asc o"  p o w i e d z i e ć :  „ W  W i l n i e  M a s a d a  j e s t  f a k ­
t e m  d o k o n a n y m ! "

1 dz is ia j ,  g d y  j e d e n  z n a s  c z t e r e c h  p r z y c h o ­
dz i  d o  lo k a l u  „ M a s a d y "  i z r a d o ś c i ą  p r z y g l ą d a  się 
l i c z n y m  k a d r o m  m a s a d e j s k i m  z e n t u z j a z m e m  p r a ­
c u j ą c y c h  d la  w i e l k i c h  I d e a ł ó w  o d r o d z e n i o w y c h  
g dy  z z a d o w o l e n i e m  p r z y s ł u c h u j e  się r o z ś p i e w a n y m  
r z e s z o m  M a s a d e j c z y k ó w ,  r z u c a j ą c y c h  s ię  d o  p o r y ­
w a j ą c e j  hory. . .  z a s t a n a w i a  s ię c h w i l ę ,  s ię g a  m yś lą  
ws tecz ,  gd y  i s tn ia ła  ty l ko  m y ś l  i z sa ty s f a k c ją  
s t w i e r d z a :  „Ja też d o  t e g o  p r z y ł o ż y ł e m  d ło ń ;  w
te m  w s z y s t k i e m  tkwi  r ó w n i e ż  c z ą s t k ą  mej  wol i ,  
m e g o  t r u d u  i c z a s u “.

1 d a l e j  s n u j e  s ię  m yś l :  „ o b e c n i e  je s t  o rgani -
zse ja ,  r o s n ą c a  w s z e r z  i w g ł ą b ,  o c o r a z  w i ę k s z y m  
z a s i ę g u  wpływ< w. z w ie lk ie m i  p l a n a m i ,  m o ż l i w o ­
ś c ia m i  i n a d z i e j a m i ,  a k ie dyś ,  j e s z c z e  t ł .k n i e ­
d a w n o . .  .. b y ło  n a s  ty lk o  cz te r ech .
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i mmadeisKich
K o r z y s t a j ą c  z p o b y t u  w W a r s z a w i e  tow.  B o ­

r u c h a  W e i n s t e i n a ,  vi ce p r e z y d e n t a  w s z e c h i w i a t o w e j  
E g a e k u t y w y  Z w i ą z k u  S jo n i s tó w  - P a ń s t w o w c ó w  
z w r ó c i ł e m  się d o  N ie g o  z p r o ś b ą  o u d z i e l e n i e  w y ­
w i a d u  d la  „ T r y b u n y  M ł o d y c h " .

T o w .  B. W e i n s t e . i l  m i m o  n a w a ł u  p r a c y  p o ­
święc i ł  część  s w e g o  t a k  c e n n e g o  c z a s u  p r z e d s t a ­
w ic ie lo w i  W a s z e g o  P i s m a  c e l e m  o m ó w i e n i a  a k t u ­
a l n y c h  z a g a d n i e ń  p a l e s t y ń s k i c h ,  s j o n i s t y c z n y c h  i 
w e w n ę t r z n o - p a r t y j n y c h .

T o w .  W e i n s t e i n  już  o d  n a j w c z e ś n i e j s z y c h  
s w y c h  la t  s to i  w  s z e r e g a c h  s j o n is ty c z n y c h .  O d  I I 
l a t  m i e s z k a  w E r e c ,  b i e r z e  c z y n n y  udz i  = ł w życ iu  
i s z u w u ,  d o s k o n a l e  się o r j e n tu je  w  pol i ty ce  s jon i-  
s ty c z n e j ,  a w  szczeg  o lnośc i  w  s y t u a c j i  i p o t r z e ­
b a c h  w e w n ę t r z n o  - p a l e s t y ń s k i c h .  J b e c n i e  tow .  
W e i n s t e i n  z a j m u j e  s t a n o w i s k o  v ic e  - p r e z y d e n t a  
E g z e k u t y w y  J u d e n s t a a t s p a r t e i ,  o r a z  jest  c z ł o n k i e m  
W a a d  H a l e u m i  w  Erec .

R o z m o w a  n a s z a  t o c z y  s ię  w  j ę z y k u  h e b r a j ­
s k im .

— T o w a r z y s z u  - P r e z y d e n c i e ,  z a c z y n a m ,  m a s y  
s j o n i s t y c z n e  w  P o l s c e  ś l e d z ą  z n i e p o k o j e m  w y ­
p a d k i ,  z w i ą z a n e  z p r o j e k t e m  u t w o r z e n i a  R a d y  
U s t a w o d a w c z e j  w E r e c .  J a k i e  je s t  s t a n o w i s k o  
Z w i ą z k u  S io n .—P a ń s t w ,  w  tej s p r a w i e ?

— S t a n o w i s k o  n a s z e j  p a n j i  w o b e c  p r o j e k t u  
R a d y  U s t a w o d a w c z e j  j e s t  r z e c z  j a s n a ,  n e g a t y w n e .  
P a r t j a  n a s z a  b ę d z i e  s ię  s t a r a ł a  o u t r z y m a n i e  j e d ­
n o l i to ś c i  i j e d n o m y ś l n o ś c i  w o g ó ln o - ż  j  d o w s k i m  
f ronc ie  d l a  z w a l c z a n i a  p r o j e k t u  p o w o ł a n i a  d o  życ i a  
w  E r e c  w  cnwi l i  o b e c n e j  R a d y  U s t a w o d a w c z e j .  
T a k ,  w  tej  s p r a w i e  nie m o ż e  b yć  m o w y  o r ó ż n i ­
c a c h  z d a ń ,  a le  co  s ię  t y c z y  p r o b l e m ó w  i d e o l o g i c z ­
n y c h  i p o l i t y c z n y c h  i s tn i e j e  w i e l k a  i z a s a d n i c z a  
r ó ż n  c a  m i ę d z y  n a m i ,  a  p o z o s t a ł e m i  p a r t i a m i .

O b e c n e  z d e c y d o w a n i e  n e g a t y w n e  s t a n o w i ­
s k o  n i e k t ó r y c h  p a r t y j  w o b e c  R a d y  U s t a w o d a w c z e j  
j e s t  p o d y k t o w a n e  r a c z e j  w z g l ę d a m i  n a t u r y  t a k ­
ty c z n e j  n i ż  z a s a d n i c z e j .  „ M a p a j "  t 2 > d .  P a r t j a  
S o c j a l i s t y c z n a  w  E r e c )  i o g ó l n i  s j o n iś c i  g r u p y  A  
z g a d z a j ą  s ię  w  z a s a d z i e  z s a m ą  m y ś l ą  p r z e w o d ­
n i ą  1 ' a d y  U s t a w o d a w c z e j ,  l e cz  ż ą d a j ą  r ó w n e j  
i lości  d e l e g a t ó w  ż y d o w s k i c h  i a r a b s k  ch.  N a  p o ­
p a r c i e  te g o  s ł u ż y ć  c h o ć b y  m o ż e  fakt ,  że p r z e d  
w y b o r a m i  d o  o s t a t n i e g o  k o n g r e s u  w y s t ą p i ł  „ M a p a j "  
z p r o j e k t e m  u t w o r z e n i a  R a d y  U s t a w o d a w c z e j  „bez  
w i ę k s z o ś c i  i m n i e j s z o ś c i  n a r o d o w e j "

A  jeśl i  ch od z i  o g r u p ę  A  to w i a d o m e m  je s t

p rz e c ie ż ,  ż e  jej p r z y w ó d c y  zos ta l i  w y c h o w a n i  n a  
po l i t yczno  - n a r o d o w y c h  p r z e s ł a n k a c h  „Ji id ische  
R u n d s c h a u " ,  a to s a m o  i u ż  wiele  m ó w i  i t ł o m a -  
czy .. Nie  bę doi e  też  od  rzeczy  w s p o m n i e ć ,  że 
l e w i c o w o — s i o n i s t y c z n a  pub i ic y  ty k a  w o s t a t n i c h  
10 l a t a c h  s t a l e  p r o p a g o w a ł a  h a s ł o  p o w o ł a n i a  do  
życ ia  ż y d o w s k o — a r a b s k i e g o  c i a ł a  r e p r e z e n t a c y j ­
nego .

M y  n a t o m i a s t ,  z a z n a c z a  to w .  W e i n s t e i n ,  k i e ­
r u j e m y  się w  d a n y m  w y p a d k u  n ie  o p o r t u n i z m e m  
p o l i t y c z n y m ,  lecz p o b u d k a m i  p r o g r a m o w e m i .  D l a  
n a s  jes t  k w e s t j ą  j a s n ą ,  że  b ę d z i e  m o i  na  m ó w i ć  o 
p i z e p r o w a d z e n i u  z m i a n  k o n s t y t u c y j n y c h  w  Erec. 
d o p i e r o  w ó w c z a s ,  gdy  b ę d z i e m y  mie li  w i ę k s z o ś ć  
w  t y m  k ra ju .  Z g a d z a j ą c  s ię  n a  R a d ę  U s t a w o d a w ­
c zą  z g ó r y  p r z e k r e ś l a m y  m o ż l i w o ś ć  o s i ą g n i ę c i a  
k i e d y k o l w i e k  w i ę k s z o ś c i  ż y d o w s k i e j  i o d b u d o w a ­
n ia  P a ń s t w a  Ż y d o w s k i e g o .

Dr. W e i z m a n  r zuc i ł  w  s w o i m  cz a s ie  h a s ł o  
u t w o r z e n i a  p a ń s t w a  k* n t o n a l n e g o  w  E r e c ,  w z o r u ­
ją c  s ię  n a  p r z y k ł a d z i e  S z w a j c a r i i .  Była to fa ł s z y w a  
a n a lo g ja .  N a r ó d  s z w a j c a r s k i  n ie  s t a ł  p r z e d  k o ­
n ie c z n o ś c i ą  r o z w i ą z a n i a  z a g a d n i e ń ,  k t ó r e  są  p a l ą ­
cą rz e c z y w i s t o ś c i ą  d la  n a r o d u  ż y d o w s k i e g o .  U  W ł o ­
c h ó w ,  F r a n c u z ó w  i N i e m c ó w  s z w a j c a r s k i c h  n ie  i s t n i a ­
ło z a g a d n i e n i e  g o l u t h u .  S y s i e m  k a n t o n a l n y ,  który na 
te r en ie  s z w a j c a r s k i m  r o z w i n ą ł  s ię  w  spo&ób o r g a ­
n iczny ,  m o ż e  w n a s z y c h  w a r u n k a c h  s t a ć  s ię g r o ­
b e m  d l a  p a ń s t w o w o  - t w ó r c z y c h  d ą ż e ń  n a r o d u  
ż y d o w s k i e g o .

S t o i m y  z d e c y d o w a n i e  n a  s t a n o v d s k u  m a n ­
d a t u

O d r z u c a m y  b e z  d y s k u s j i  w s z e l k i e  s u r o g a t y  
k o n s t y t u c y j n e .

—Jaki  je s t  s t o s u n e k  wiązko  S j o n i s t ó w - P a ń -  
s t w o w c ó w  d o  o b e c n e j  E g z e k u t y w y  Sj on is t yczne j ?

K o a l i c y j n a  E g z e k u t y w a ,  k t ó r a  p o w s t a ł a  w 
L u c e r n i e  jest ,  j a k  o g ó ln i e  w i a d o m o  m e c h a n i c z n y m  
z l e p k i e m  p r z e d s t a w i ć  eli r ó ż n y c h  par tyj .  1 d l a t e g o  
też  je s t  j a s n e m ,  że n ie  m o ż e  m i e ć  i n i e m a  ż a d n e ­
go n a  d a l s z ą  m e t ę  z a k r e ś l o n e g o  p r o g r a m u .  P r z y ­
na jm n ie j  w  L u c e r n i e  w  t r a d y c y j n e m  e x p o s e  „pr o  
g r a m o w e m "  n ie  d o p a t r z y l i ś m y  się ż a d n e j  linji w y ­
ty czne j  d la  pr zysz łe j  p r a c y ,  ż a d n t g o  p lanu . . .  O b e ­
c n a  E g z e k u t y w a  jes t  o w o c e m  s t r a te g j i  l ewicy.

P r z y w ó d c y  l e w ic y  w  L u c e r n i e  ok a z a l i  s ię  
m ą d r y m i  s t r a t e g i k a m i .  M im o ,  że s t a n o w i l i  w i ę ­
k s z o ś ć  n a  k o n g r e s i e  czul i  się i z o l o w a n y m i .  Nie  
c h c ą c  p o z o s t a ć  w  s t a n i e  „ s p l e n d i d  i so la t io n" *)
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p r z y w ó d c y  l e w ic y  zgodzi l i  s ię  n a  d a l e k o  id ą c e  
u a s t ę p s t w a  n a  r z e c z  „M  i z r a  c h  i" 
w y w o ł u j ą c  w t e n  s p o s ó b  n i e z a d o w o l e n i e  i r o z d r a ż ­
n i e n i e  w ś r ó d  s z e r e g ó w  sw e j  m ł o d z i e ż y ,  k t o i a  ż ą ­
d a  logiki  i ż e la z n e j  k o n s e k w e n c j i  od  s w y c h  p r z y ­
w ó d c ó w .  W i ę k s z o ś ć  l e w i c o w a  p r a g n ę ł a  z je dn e j  
s t r o n y  u t r z y m a ć  s ię  za  w s z e l k ą  c e n ę  przy  w ładz y ,  
a  z d rugie j  s t ro n y  z rz u c ić  ze  Bwoich b a r e k  w y ­
ł ą c z n ą  o d p o w i e d z i a l n o ś  : za k i e r o w n i c t w o .  W
p r a k t y c e  więc p a n u j e  w  E g z e k u t y w i e  k i e r u n e k  
lew ic ow y .  F a k t e m  jest ,  że w  kwes t j i  soc ja lne j  
g r u p a  A  z p r e z y d e n t e m  W e i z m a n e m  n a  c ze le  m a  
s t a n o w i s k o  i d e n t y c z n e  z lewicą .

—A  g r u p a  B t o w a r z y s z u - p r e z y d e n c i e ?
;—S t a n o w i s k o  g r u p y  B w L u c e r n i e  b y ło  con a j -  

m n ie j  d z i w n e .  P r z y b y l i  n a  k o n g i e s  z c a ł y m  s z e r e ­
g i e m  p o s t u l a t ó w  i z d e c y d o w a n e m  ż ą d a n i e m  p r z e ­
p r o w a d z e n i a  r a d y k a l n y c h  z m i a n  w o r g a n i z a c j i  
s j o n i s t y c z n e 1 I m im o ,  że  k o n g r e s  z b y ł  mi lcz eń  em 
ż ą d a n i a  g r u p y  B, t a  o s t a t n i o  w s t ą p i ł a  do  ko a l icy j ­
nej  E g z e k u t y w y .

S t o s u n k i  s o c j a l n e  i s z u w u  n i e  u leg ły  p o p r a ­
wie ,  L e w i c o w y  H i s t a d r u t h  u t r z y m a ł  n a d a l  s w e  
m o n o p o l i s t y c z n e  pr zyw i le je .  K o n g r e s  n ie  z a p e w n i ł  
n a r o d o w y m  r o b o t n i k o m  p r a w a  do  p r a c y  w Erec-

Jeże li  d o d a m ,  że  o b e c n a  E g z e k u t y w a  p o n o s i  
o d p o w i e d z i a l n o ś ć  z a  w i e l k ą  h a ó b ę  n a r o d o w ą ,  k tóre j  
n a  i m i ę  t r ans fe r ,  a k tó ry  w z r ó s ł  o s t a t n i o  d o  s y m ­
bolu,  to p r o s t e m  i j a s n e m  jes t ,  że n a s z  s t o s u n e k  
d o  E g z e k u t y w y  n ie  m o ż e  b yć  inny,  j a k  o e z w z g l e d -  
n ie  n e g a t y w n y .

— C h c i a ł b y m  pros ić  t o w a r z y s z a  p r e z y d e n t a  o z a ­
z n a j o m i e n i e  n a s  z p r o b l e m e m ,  k tó ry  n a s  s z c z e g ó l ­
n ie  in t e r e su je  tj. z z a g a d n i e n i e m  w y c h o w a n i a  i 
s z k o l n i c t w a  w Erec?

— P o r u s z y l i ś c ie ,  t o w a r z y s z u ,  j e d e n  z n a j b o l e ­
ś n i e j s z y c h  t e m a t ó w -  U p o d s t a w  o b e c n e g o  c h o r o ­
b l i w e g o  s t a n u  w y c h o w a w c z e g o  w  E r e c  leży  z j a w i ­
sko,  k t ó r e m  j e s t  n a r o d o w e  rozbic ie .  Śn i l i śm y  
z a w s z e  o tern,  że  w E r e c  p o w s t a n i e  m ł o d e ,  ż y ­
d o w s k i e  p o k o l e n i e ,  k t ó r e  b ę d z i e  z j e d n o c z o n e  i z e ­
s p o l o n e  p o d  w z g l ę d e m  w y c h o w a w c z y m ,  u m y s ł o ­
w y m ,  d u c h o w y m  i k u l t u r a l n y m .  C e lo w i  t e m u  m ia ł  
s ł u ż y ć  j e d n o l i ty  i n a r o d o w y  s y s t e m  w y c h o w a w c z y .  
P r z e c i e ż  ty lko w  t e n  s p o s ó b  m o ż n a  z r ó ż n o r o d ­
n y c h  g r u p  ż y d o w s k i c h ,  p r z y b y w a j ą c y c h  z r ó ż n y c h  
p a ń s t w  s t w o r z y ć  n a r ó d  ż y d o w s k i .  U w a ż a l i ś m y  to 
z a  j e d n o  z n a c z e l n y c h  z a d a ń  s jo n i zm u .

N ie s te ty ,  z u b o l e w a n i e m  s t w i e r d z a m ,  ze w e  
w s z y s t k i c h  d z i e d z i n a c h  ż y c  i m ł o d e g o  i s z u w u  w 
E r e c  p a n u j e  r oz bi c ie ,  r o z c z ą s t k o w a n i e .  S z k o l n i ­
c t w o  ż y d o w s k i e  w  E r e c  m o ż n a  p o d z ie l i ć  n a  t rzy  
ka t e g o r j e :  n a  og ó ln e ,  re l ig i jne ,  p o z o s t a j ą c e  p o d  
w ł a d z ą  M  z r a c h i  i k l a s o w o — l e w ic o w e .  O s t a t n i o  
i s t n i e j ą  p r ó b y  z j e d n o c z e n i a  tych  t r z e c h  k a r e g o r y j  
szkół  p o d  w z g l e d e m  a d m i n i s t r a c y j n y m .  Jeże l i  na-
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w e t  d o j d z i e  do  k o n s o l i d a c j i  adm ini s t r ac ją -ne j  s z k o l ­
n i c t w a  w  E r e c  n a d a l  b ę d ą  p a n o w a ł y  3 k ie r u n k i  
w y c h o w a w c z e  m i a s t  j e d n e g o  n a r o d o w e g o .

P r z y p o m i n a m  sobie,  że  p o d c z a s  p e w n e j  b u r z ­
l iwej  dy sk u s j i  n a  t e m a t  szKo ln i c tw a  H i s i r a d u t h u ,  
k t ó r a  m i a ł a  m ie js c e  o s t a t n i o  w  Erec ,  o t w a r c i e  
p r z y z n a w a n o  się,  że  w  s z k o ł a c h  H i o t r a d r u t h u  w y ­
c h o w u j e  się m ło d z ie ż  n a  z a s a d c c h  k l a s o w o ś c i  i 
s o c ja l i z m u .  J e d e n  z p r z y w ó d c ó w  H ' s t r a d u t h u  A b r a ­
m o w i c z  n ie  w s t y d z i ł  s ię p r z y z n a ć ,  że  w  ich  s z k o l ­
n ic tw ie  w p a j a  się w  m ł o d z i e ż  n i e n a w i ś ć  d o  ż y ­
d o w s k i c h  k l a s  „ r e a k c y j n y c h " .  Jeżel i  w s p o m n ę  
je s z c z e  o s p e c y f i c z n y m  s y s t e m i e  w y c h o w a w c z y m  
„ A g u d  a th  l s i a e l “ z jej „ c h e d e r a m i “ i „ idyszyz -  
m e m “ b ę d z i e c i e  mie l i  c a łk o w i ty  o b r a z  s m u t n e g o  
s t a n u  r zeczy ,  j aki  p a n u j e  w s z k o l n i c t w i e  pa lestyń-  
sk ie m.

Bial ik,  k t ó r y  j a k  w i a d o m o  n ie  z w a l c z a ł  
H i s t r a d r u t h u ,  u b o l e w a ł  n a d  r o z b i c i e m  p a n u j ą c e m  
na  p o lu  w y c h o w a w c z e m .  P a m i ę t a m  w  r o z m o w i e  
p r y w a t n e j ,  ż a l ą c  eię n a d  ty m  s m u t n y m  s t a n e m  
rzecz y ,  p o w i e d z i a ł  mi:  „ Z a m i a s t  s t w o r z y ć  z Ż y d ó w ,  
p r z y b y w a j ą c y c h  d o  k r a j u  j e d n ą  ca ło ś ć  k u l t u r a ln ą ,  
ro z b i j a j ą  ą n a  k a w a ł k i " .

— A  j a k  r e a g u j e  n a  to m ł o d z i e ż  sz k o ln a ?
— M ł o d z ie ż  z d a j e  s o b i e  s p r a w ę  z t r a g i z m u  

ob e c n e j  sy tu a c j i  i żal i  s ię,  że s z k o ł a  n ie  s p e ł n i a  
s w e g o  s z c z y t n e g o  z a d a n i a ,  n ie  d a j e  jej  z a d o w o l e ­
n ia ,  że  w y c h o w a w c y  n ie  s t o j ą  n a  w y s o k o ś c i  swych  
z a d a ń .  N a u c z y c i e l e  w swe j  lwiej  c zę śc i  n a l e ż ą  dn 
r ó ż n y c h  p a r ty j  i fa k t  t e n  s t a n o w c z o  u j e m n ie  
w p ł y w a  n a  c a ł o k s z t a ł t  w y c h o w a n i a .  Nic  w ięc  
d z i w n e g o ,  że m y ś l ą c a  m ło d z i e ż ,  n ie  z n a j d u j ą c  w 
m u r a c h  s z k o l n y c h  o d p o w i e d n i c h  w a r u n k ó w  do  
s p o ł e c z n o — n a r o d o w e g o  w y ż y c i a  się s z u k a  i n n y c h  
d r ó g — tw o r z y  k o ł a  i o r g a n i z a c j e  p o z a  sz k o łą .

R a d y k a l n a  s a n a c j a  s y s t e m u  w y c h o w a w c z e g o  
n ie  n a s t ą p i  an i  d r o g ą  m e c h a n i c z n ą ,  an i  r e w o l u c y j ­
na .  B ędz ie  to  d łu g i  i c i ę ż k i  p roc es .  P o p r a w a  n a ­
s t ą p i  j e d n a k ,  bo  n a s t ą p i ć  m us i ,  t l e  w r a z  z  pol i -  
ty czne rn  i p a ń s t w o w e r n  p r z e o b r a ż e n i e m  p a l e s t y ń ­
s k i e g o  i sz uwu.

— J a k  się p r z e d s t a w i a  o b e c n i e  s p r a w a  U ni  
w e r s y t e t u  H e b r a j s k i e g o ?

— P r z y p o m i n a c i e  s o b i e  n a p e w n o  n a s z ą  z a z a r t ą  
w a l k ę  o d n o ś n i e  z a d a ń  i rol i  H e b r a j s k i e g o  U n i w e r ­
s y te tu .  U w a ż a l i ś m y ,  ze u c z e l n i a  j e r o z o l i m s k a  w i n ­
n a  p r z y g a r n ą ć  r z e s z e  s t u d e n t ó w  ż y d o w s k i c h ,  o d ­
p y c h a n y c h  od  u n i w e r s y t e t ó w  w k r a j a c h  
a n t y s e m i c k i c h ,  a t u ł a j ą c y c h  s ię w k r a j a c h  z a c h o d ­
niej  E u r o p y .  W i e l k i e  of ia ry ,  p o n o s z o n e  p r z e z  n a ­
r ó d  ż y d o w s k i  n a  rz e c z  U n i w e r s y t e t u  są b e z c e l o w e ,  
g d y ż  n i e  r o z w i ą z u j ą  kwes t i i  b e z d o m n o ś  i n a s z y c h  
a k a d e m i k ó w  w  goluc.ie.

O b e c n i e  k i e r o w n i c t w o  U n i w e r s y t e t u  z a c z y n a

*) czy t .  s p l e n d id  i z o l e j s z n  tj. w s p a n i a ł e  o d o s o b n i e n ie .
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s ię  już  z a s t a n a w i a ć  n a a  p o t r z e b ą  p r z e o b r a ż e n i a  
c h a r a k t e r u  U n i w e r s y t e t u .  T r u d n o  j e d n a k  u w ie rz y ć ,  
by  o b e c n e  k i e r o w n i c t w o  było  z d o l n e  do  u c z y n i e n i a  
t e g o  p i e r w s z e g o ,  a d e c y d u j ą .  :go  kro ku .

P o w s z e c h n i e  w i a d o m e m  jest ,  że prof.  A l b e r t  
E i n s t e i n  o d m ó w i ł  u d z i a ł u  w  k i e r o w n i c t w i e  ucze ln i ,  
m o t y w u j ą c  s w o j ą  o d m o w ę  n i e m o ż l i w o ś c i ą  w s p ó ł ­
p r a c y  w n i e z d r o w y c h  w a r u n k a c h ,  p a n u j ą c y c h  n a  
U n i w e r s y t e c i e .

W y b ó r  D-r  B e r g m a n a ,  k t ó r e g o  o b l i c z e  „sjoni-  
s t y c z n e "  j e s t  n a m  d o b r z e  z n a n e  n a  r e k t o r a  ś w i a d ­
czy ,  że U n i w e r s y t e t  p r z e z  d ług i  j e s z c z e  c z a s  b ę ­
d z ie  s ta ł  n a  u b o c z u  o d  n a r o d o w e g o  ż y c i a  i s z u w u  
w  E r e c  i m a s  ż y d o w s k i c h  w  golusie .  D-r  B e r g m a n  
z o s t a ł  w y b r a n y  r e k t o r e m  u n i w e r s y t e t u ,  a i s z u w  
n ie  r e a g o w a ł ,  i s t u d e n c i  mi lcze l i !  —  —  —

— J a k ą  ro lę  w i n n a  o d e g r a ć  „ M a s a d a "  w  g e lu -  
c ie  i w  r u c h u  s j o m z m u  p a ń s t w o w e g o ? —

Z a w s z e  m i a ł e m  z r o z u m i e n i e  d la  p o t r z e b  
u c z ą c e j  się m ł o d z i e ż y .  S « m  b ę d ą c  w y c h o w a n k i e m  
r ó ż n y c h  o r g a n i z a c y j  s j o n i s t y c z n y c h  w Rosji ,  d o  
k t ó r y c h  n a l e ż a ł e m  od  n a j n i ż s z y c h  l a t  g i m n a z j u m  
a ż  p o  u n i w e r s y t e t  r o z u m i e m  p o t r z e b ę  o d d z i e l n e j  
o r g a n iz a c j i  d la  u c z ą c e j  s ię  m l o d z ' e ż y .  E l e m e n t  t e n  
jes t  b a r d z i e j  p r o d u k t y w n y  i ż y w o t n y ,  g d y  p o z o ­
s t a j e  w  s w e m  w l a s n e m  ś r o d o w i s k u ,

S j o n i z m  i o d b u d o w a  P a l e s t y n y  w y ł o n i ł y  c a ł y

k o m p l e k s  p r o b l e m ó w  s p o ł e c z n y c h ,  n a r o d o w y c h ,  
p r a w n y c h  i e k o n o m i c z n y c h ,  a u c z ą c a  s ię  m ł o d z i k i  
j es t  n a j b a r d z i e j  p r z y g o t o w a n a  a o  p o z n a n i a ,  z g ł ę ­
b i e n i a  ty c h  z a g a d n i e ń  i w y s n u c i a  p r a k t y c z n y c h  
w n i o s k ó w  i m e t o d  d la  da lsze j  k o n s t r u k t y w n e j  
p a ń s t w o w o —s j o n i s t y c z n e j  p r a c y .

Jeśl i  „ M a s a d a "  w  t e n  s p o s ó b  z r o z u m i e  s w ą  
l o i ę  i w  t y m  k i e r u n k u  s ię  r o z w i n  ę o d e g r a  w n a j ­
b l iż sze ;  p r zy sz ło śc i  p o w a ż n ą ,  a m o t e  n a w e t  d e c y ­
d u j ą c ą  ro lę  w  s jon iż mie .

P a r t j a  n a s z a  o d c z u w a  p o t r z e b ę  j a k n a j w i ę k s z e j  
l i c z b y  d o b r z e  w y s z k o l o n y c h  i n s t r u k t o r ó w  p o l i t y c z ­
n y c h  i k u l t u r a l n y c h .  „ M a s a d a “ w i n n a  s t a ć  się 
sz k o łą ,  w y c h o w u j ą c ą  p r z y s z ł y c h  k i e r o w n i k ó w  d la  
n a s z e g o  r u c h u .

P a r t j a  n a s z a — to wie lk i  o r g a n i z m  w  k t ó r y m  
m u s i  b yć  t k a n k a  m ó z g u w a — k i e r o w n i c z a .  N a s z  o r ­
g a n i z m  part} m y,  b y  był  z d o l n y m  d o  a k t y w n e g o  
ż y c ia  m u s i  by ć  k o m p l e t n y m .  K a ż d a  z j e g o  l icz ­
n y c h  k o m ó r e k  m u s i  spe łn ić  s w o je  z a d a n i e  —  „Ma-  
s a d a “ m u s i  być  e d n ą  z k o m ó r e k  w n a s z y m  r u c h u .

Z a p e w n i a j ą c  tow .  W e i n s t e i n a ,  ż e  o gół  m a -  
s a d e j s k i  r o z u m i e  s w o j ą  ro lę  w  r u c h u  i że  d o s t o s u ­
je  s ię  do  J e g o  w s k a z a ń  i r a d ,  g o r ą c o  p o d z i ę k o w a ­
ł e m  M u  za  w y w i a d ,  u d z i e l o n y  „ T r y b u n i e  M ł o d y c h " .

W y w i a d  p r z e p r o w a d z i ł  
S. S e p a c h o w s k i .

Państwo ŻydowsS^e w drodze. BB

W e d ł u g  d a n y c h  kom is j i  o ś w i a t o w e j  W a a d — 
H a l e u m i  l i c zba  u c z n i ó w  w  s z k o ł a c h  h e b r a j s k i c h  w 
E r e c  w z r o s ł a  o 5.082 . w y n o s i  o b e c n i e  32.788.

* S z k o l n i c t w o  h e b r a j s k i e  b o r y k a  się z t r u d n o ­
ś c i a m i  b u d ż e t o w e m i .  B r a k  jes t  o d p o w i e d n i c h  l o k a ­
li s z k o l n y c h .  K i lk a s e t  dz iec i  p o z o s t a j e  z tego  
w z g l ę d u  p o z a  sz k o łą .

C zy ż  n ie  m s ż n a b y  z k i l k u m i l j o n o w e j  n a d ­
w y ż k i  b u d ż e t o w e j  R z ą d u  o d p o w i e d n i ą  k w o t ę  
p r z e z n a c z y ć  n a  p o p r a w i e n i e  sy tu a c j i  s z k o l n i c t w a  
h e b r a j s k i e g o ?

** *
W  J e ro zol im b :  z o s t a ł a  p o n o w n i e  u r u c h o m i o n a  

s z k o ł a  s z t u k  p i ę k n y c h  „Beca le l" ,  k t ó r a  o t r z y m a ł a  
o b e c n i e  n a z w ę  „ N o w y  Beca le l" .  „ B ec a le l"  z a ł o ż o ­
n a  i k i e r o w a n a  p r z e z  pr o f  S c h a t z a ,  p o z o s t a w i ł a  
p o  s o b i e  c h l u b n ą  k a r t ę  w d z i e j a c h  ż y d o w s k i e j  
z d o b n i c z e j  s z tu k i  s t o s o w a n e j .  W y r o b y  jej  w y c h o ­
w a n k o  at s ą  p o  dz iś  dz ień jn a j  p i ę k n i e j s z ą  p a m i ą t k ą ,  
p r z y w o ż o n ą  p r z e z  k a ż d e g o  tu ry s tę ,  k tó r y  z w i e d z a ł  
Erec .

*w *
W  k o ń c u  s t y c z n i a  br. zo s ta ły  w E r e c  p o d ­

w y ż s z o n e  s t a w k  c e l n e  n a  n i e k t ó r e  t o w a r y  z a g r a ­

n i c z n e  c e l e m  o c h r o n y  i n t e r e s ó w  p r z e m y s ł u  k r a j o ­
w e g o .  N a l e ż y  s ię  s p o d z i e w a ć ,  że już w  n a j b l i ż ­
s z y m  cz a s ie  n a s t ą p i  z n a c z n a  p o p r a w a  w  tyc h  
d z i a ł a c h  p r z e m y s ł u ,  k t ó r e  c h r o n i o n e  są d z i ę k i  n o ­
we; u s t a w i e  p r z e d  k o n k u r e n c j ą  z a g r a n i c z n ą .  F a ­
b r y k a  j e d w a b i u  „ M e s z i “ ( j e d wa b — kt ór a  na -  
s k u t e k  d u m p i n g u  , a p o ń s l . i e g o  n ie  p r a c o w a ł a  od  
k i l ku  mies ięcy ,  z o s t a j e  z p o w r o t e m  p u s z c z o n a  w 
ruch .

W  n a j b l i ż s z y m  n u m e r z e  k w e s t j ę  tę o m o w i m y  
szerze j .

W  o s t a t n i c h  m i e s i ą c a c h  zm n ie js z y ł a  s ię w 
z n a c z n y m  s t o p n i u  t u r y s t y k a  d o  Erec .  Z w i ą z e k  d l a  
r o z w o j u  tu ry s t y k i  w  E r e c  nos i  s ię  z z a m i a r e m  
p r z e p r o w a d z e n i a  w  br.  s Iniej szej  n iż  z w y k l e  akc ji  
p r o p a g a n d o w e j .  T u r y s ty k a  s t a n o w i  b o w i e m  p o ­
w a ż n e  ź r ó d ło  d o c h o d ó w  d la  Erec .  W  s a m y m  ty lko  
r o k u  1935, tu ryśc i  p r z y b y l i  w  l ic zb ie  o k o ł o  107 tys.  
w y d a t k o w a l i  1.125 tys.  szt .  Z a  o b e c n y  s t a n  r z e ­

czy  w i n ę  p o n o s i  R z ą d  p a l e s t y ń s k i ,  k t ó i y  czyni  c o ­
r a z  w i ę k s z e  u t r u d n i e n i a  t u r y s t o m ,  c h c ą c y m  z w i e ­
dz ić  E re c ,  s z c z e g ó l n i e  Ż y d o m .
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H e r s z  jes t  d z i e c k i e m  n ie d o l i— C w i — d z i e c k i e m  
sz częśc ia .

H e r s z  j e s t  d z i e c k i e m  go lu th u ,  Cw i  —  łb rą .  
O j c i e c  H e r s z a  m i e s z k a  w n ę d z n e j  l e p i a n c e  i h a n d ­
luje  łu p in a m i .  H e r s z  d n i e m  i n o c ą  s iedz i  w  B e t—  
h a m i d r a s z u ,  s t u d j u j e  1 orę  i G e m a r ę .  H e r s z  chc.e 
zo s t a ć  r a b i n e m .  A  t y m c z a s e m  H e r s z  z n a d m i a r u  
n a u k i  c h u d n i e  i o p a d a  z sił. R a c h i t y c z n e  nogi 
i ręce ,  z g a r b i o n e  p lecy ,  b l a d a  i w y n ę d z n i a ł a  tw a r z  
— tp o b r a z  H e r s z a .

O j c i e c  H e r s z a ,  z a h u k a n y  w a l k ą  o n ę d z n y  b y t  
n i e  m a  czasu ,  by z a i n t e r e s o w a ć  się m y ś l a m i  i d u ­
s z ą  s w e g o  s y n a .

H e r s z  n ie  m a  p rz y ja c ió ł .  H e r s z  żyje ty lko  
t a j n i k a m i  T o r y ,  G e m a r y ,  T n a c h u ,  r y t u a ł u  i m o d ­
l i twa mi .  I n ie  jes t  m u  d o b r z e  w  t y m  świec ie .  
H e r s z o w i  c z e g o ś  brak .  H e r s z  n ie  w ie  p o  co żyje.  
Ż y c i e  n i e  m a  d la  n i e g o  t re śc i ,  s e n s u .  H e r s z  n ie  
m a  w ie lk ie g o  ce lu  w  życ iu.  O d c z u w a  b o le ś n i e  
b r a k  ko g o ś ,  b a r d z o  b l i sk iego ,  p r z e d  k i m  m ó g ł b y  
s ię  w y s p o w i a d a ć  ze  s w o i c h  t rosk ,  zm a r t w ie ń , . . . k to -  
b y  go  z r o zu m ia ł ,  d a ł  r ad ę ,  p o m ó g ł  z n a i e ź ć  d r o g ę  
w y jś c ia  z s z a r z y z n y  b e z t r e ś c i w e g o  życ ia .  I d l a t e g o  
H e r s z  jes t  z a m k n i ę t y  w  so bie .  P r z e d  n i k i m  się 
n ie  poża l i ,  w s z y s t k o  w  s o b ie  gryzie,  żu je  i p r z e z  
to j e s z c z e  ba rd z ie j  cierpi .

I co g o r s z a  H e r s z  jest  t c h ó r z e m .  Boi s ię  ludzi ,  
bo i  s ię ojca,  bo i  sie s i eb i e  s a m e g o ,  s w o i c h  myśl i  
i c z y n ó w .  W  c i e m n ą  noc ,  gd y  w r a c a  z B e t - H a m i d -  
r a s z u  kul i  s ię  d o  m u r u ,  a b y  go  n ik t  n ie  z o b a c z y ł ,  
bo  p rz e c i e ż  m o ż e  m u  k t o ś  n o g ę  p o d s t a w i ć  i m o ż e  
go p rz e c i e ż  k t o ś  p c h n ą ć ,  a . . .on . . .Hersz  jes t  s ła b y ,  
b e z b r o n n y ,  c h o i y  i n i e d o ł ę ż n y .

1 n i g d y  n ie  z r o d z i ł a  s ię  w  H e r s z u  m y ś l  b u n ­
tu ’. N i g d y  H e r s z  n ie  p o m y ś l a ł  o tern,  by p o d n i e ś ć  
p ię ść  w  swe j  o b r o n i e .  I co g o r s z a  - H e r s z  n i e  p o ­
m y ś l a ł  o tern,  że  m a  po  t e m u  p e ł n e  p r a w o .

Bo H e r s z  jes t  d z i e c k i e m  go lu th u .

Bo H e r s z  w y c h o w a ł  s ię  w  ghett®.

Bo H e r s z a  n i e  u c z o n o  k o c h a ć  i m y ś l eć ,  b r o ­
n ić  s ię  i p o s t a w i ć  n a  sw oj em !

Cwi  c h c e  z o s t a ć  p o e t ą .  P o e t ą - c h a l u c e m !  B ę ­
d z i e  o p i e w a ć  p r a c ę  c h a l u c ó w  w k o l o n j a c h ,  kibu-  
cach ,  wsiach . . .  P ł y w a n i e m  i k o n n ą  j a z d ą  ro zw i j a  
s w e  m ię śn ie ,  n a b i e r a  s i ł  d o  pr acy .  I d l a t e g o  Cwi  
m a  p i ę k n i e  r o z w i n i ę t e  m ię ś n i e ,  c ia ło  j a k  u la n e  z 
b ro n z u .

Cw i  u b ó s t w i a  s w ych r o d z i c ó w .  M a t k a  p ieśc i  
20 - l e tn ie go  c h ł o p c a ,  j ć k  m a ł e  d z ie c k o .  O jc ie c  kr 
c h a  g o  po  s w o j e m u .  O t a c z a  go o p ie k ą ,  uśw.acia-  
m ia  go w  w ie lu  k w e s t j a c h  Je s t  m u  p r z y j a c i e l e m .  
C w i  n ie  j e s t  s a m o t n y .  M a  p rzy ja i  lół W s z y s c y  go 
lub ią ,  k o c h a ją .

I Cwi  jes t  s zczęś l iw y.  N ic  m a  t rosk ,  k ł o p o ­
tów.  P o  p r a c y  b e z t r o s k o  s p ę d z a  czas.  L a k i ,  lasy,  
gó ry ,  m o r z a ,  to je go  ż y w i o ł  O n  k o c h a  to w s z y ­
stko.  C w i  bez  tego  n ie  m o ż e  żyć.  O n  wie ,  że to 
w s z y s t k o  je s t  jego! Je go  kra j  - j e gc  łąk i  i j ego  lasy 
-g ó r y - m o rz e -b ra c ia !  W o l n y  k r a j - w o ln i  bracia!
C w i  n ie  w i e  co to s t rach!  N a  u ś m i e c h  o d p o w i a d a  
u ś m i e c h e m ,  n a  p ię ś ć - p i ę ś c i ą .  C w i  to  ty p  n o w e g o  
p o k o le n ia !  T o  S ab ra !  T o  w o l n y  Ż j ' d  w  w o l n e m  
Erec!

C w i e g o  u c z o n o  kochać!
W i ę c  k o c h a  s w y c h  brac i ,  k o c h a  s w ą  wolność!

C w i  jest  d z i e c k i e m  szczęśc ia !
H e r s z - d z i e c k i e m  n iedol i .
C w i  jes t  d z i e c k i e m  Erec ,  H e r s z  - d z ie c k i e m  

go lu thu .
C wi  k ą p a ł  s ię  w  s ł o ń c u  p a l e s t y ń s k i e m ,  ta rz a ł  

s ię  w  z ło t ym ,  m o r s k i m  p ia sku!

N a  H e r s z a  w i a ł o  g ro źn e ,  n i e n a w i s t n e  p o ­
w i e t r z e  u l i cz ek  gol u th u ,  s tęch ły  o d ó r  p r z e s ą d ó w  
i z a b o b o n ó w  ghe t ta . . .

H e r s z a  u c z o n o  w i e r z y ć  w  Mesja sza . . .

Cw i  o M e s j a s z u  n ie  w i e d z i a ł  nic.  A l e  u jrzał  
go  w p i e r w  od  H e r s z a .  Dla  n i ego  M e s j a s z e m  jest  
O d r o d z e n i e !

H e r s z  M e s j a s z a  już  n i g d y  n ie  z o b a c z y ,  bo  
M e s j a s z  d a w n o  już  p r zysz edł . . .

Ojc .e c  C w i e g o  je s t  i n ż y n i e r e m ,  k o l o n i s t ą  i 
m i e s z k a  w  m a ł y m ,  c z y s t y m ,  j e d n o p i ę t r o w y m  d o m -  
ku.  C w i  p r z e d  p o ł u d n i e m  c h o d z i  d o  s z k o ły .  L i t e ­
r a t u r a  h e b r a j s k a  i sp or t ,  to j e g o  n a m i ę t n o ś c i .  
C z e r n i c h o w s k i ,  G o r d o n  i L .a l ik ,  to m i s t r z o w i e  
Cw iego .

H e r s z  jest  o r ł e m  o z ł a m a n y c h  s k r z y d ła c h . . .  

C w i  j e s t  or łem,  k t ó r y  o p a r t y  j e d n e m  s k r z y d ­
ł e m  o p rze sz ło ść ,  a  d r u g i e m  o t e r a ź n ie j s zo ś ć  
w z ię c i  w  przysz łoś ć!
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M a k s  N o r d a u  b y ł  j e d n y m  z p i e r w s z y c h ,  k t ó ­
ry ch  id ea  H e r z l a  z d o b y ł a  d l a  s jo n iz m u ;  i j e d n y m  
z n a j a k t y w n i e j s z y c h  p ;o n t e r ó w  tej idei.

D o śm ie rc i  H e r z l a  b y ł  t eż  N o r d a u  wie lk im 
c h o r ą ż y m  s j o n i z m u  w  jego  n a j c z y s t s z e j  formie .

D z i e r ż y ł  j e sz c z e  te n  s z t a n d a r  p r z e z  jakiś  cza s  
p o  śm ie rc i  W o d z a .  W  m i a r ę  j e d n a k ,  j ak  w ru c h u  
e jo n i s t y c z n y m  z y s k i w a ć  p o c z y n a ł a  na  sile i d e a  
k o m p r o m i s u  s j o n i z m u  p o l i t y c z n e g o  z s j o n i z m e m  
p r a k t j ' c z n y m  u s u w a ć  się p o c z ą ł  M a k s  N o r d a u  w 
c ień .  S ł u ż y ł  j e sz cze  n a d a !  s p i a w i e ,  a le  tego  s z t a n ­
d a r u  d ź w i g a ć  ju ż  n ie  chc ia ł .  P o z o s t a w i ł  to  z a d a ­
n i e  in n y m .

N o r d a u  n ie  u z n a w a ł  k o m p r o m i s u ,  an i  r e z y ­
gnacj i .  U le g łs zy  c z a r o w i  wie lk ie j  ide,  He rz la ,  ś m i a ­
ło  p r o k l a m u j s  cpj O d r o d z e n i e  P a ń s t w a  Ż y d o w s k i e ­
go  n ie  z g o d z i ł  s ię  N o r d a u  do  k o ń c a  s w e g o  życ i a  
n a  o b n i ż e n i e  w i e l k o ś c i  tej  ide i ,  n a  o b n i ż e n i e  
s z t a n d a r u  d la  ot i ą g n ię c ia  c h w i l o w y c h ,  p r a k t y c z n y c h  
ko rz y ś c i .  Nie d a ł  nic  s ob ie  z niej u t a r g o w a ć  i t r w a ł  
p r z y  u z n a n i u  jei w  p e ł n y c h  s tu  p r o c e n t a c h .

D l a t e g o  p o  śm ie rc i  T e o d o r a  H e r z l a  s t a ł  M a k s  
N o r d a u  p r z e w a ż n i e  w  opo zyci i  w o b e c  k i e r o w n i c t w a  
part j i .  I p o z o s t a ł  w  niej  n a w e t  po  u z y s k a n i u  
D e k l a r a c j i  Ba l fou ra ,  bo  u w a ż a ł  ją za n i e w y s t a r c z a ­
jącą .

N a o g ó ł  j e d n a k  o d  chwi l i  w y b u c h u  W o j n y  
Ś w i a t o w e j  s t a ł  w i ę c e j  n a  u b c c z u ,  a o p o z y c j a  jego  
b y ła  racze j  t e o r e t y c z n a .

Z a g a d n i e n i e ,  k t ó r e  n u r t o w a ł o  N o r d a u ‘a i j e m u  
w s p ó ł c z e s n y c h  jes t  j e szcze  dz iś  a k t u a l n e .  Niemal  
k a ż d y  d z i e ń  s t a w i a  n a s  n a  n o w o  p r z e d  p y t a n i e m  
„co jes t  l e p s z e m ,  czy s t a ć  t w a r d o  p r z y  z a s a d a c h  
idei,  c h o ć b y  s t a n o w i s k o  t a k i e  n a r a z i e  n a p o t y k a ł o  
n a  t r u d n o ś c i  i o pó r ,  czy  t e ż  t r z y m a ć  Się m e t o d y  
o p o r t u n i s t y c z n e j  i z a d a w a l a ć  s ię  m a ł e m ,  jeś l i  n ie  
u d a j e  s ię  u z y s k a ć  w s z y s t k i e g o ? 11

O  ile do  ro s t r z y g n i ę c i a  te g o  p y t a n i a  w y s t a r  
c z a ,  a w y s t a r c z y ć  p o w i n i e n  a u t o r y t e t  ludz i ,  k t ó rz y  
u d o w o d n i l i  ś w i a t u ,  ze  tkwi  w n ich  i s k ra  g e n ju sz u ,  
a d o  t a k i c h  n a l e ż a ł  H e r z l  i N o r d a u ,  t e d y  m ie l i ­
b y ś m y  d e c y z j ę  g o t o w ą .

A ż  n a d t o  w y r a ź n i e  dal i  on i  d o  z r o z u m i e n i a ,  
że  id e i  s t w o r z e n i a  P a ń s t w a  Ż y d o w s k i e g o  n s u w a ­
ż a j ą  za  p r z e d m i o t  t a r g ó w  i że o d r z u c a j ą  m e t o d ę  
„ p r a k t y c z n e g o "  p r z e c i s k a n i a  s ię  p r z e z  s z p a r y ,  a k  
d ł u g o  b r a m a  z a m k n i ę t a .

P o g l ą d  t e n  o p a r t y  j e s t  p r a w d o p o d o b n i e  n a  
p r z e ś w i a d c z e n i u ,  że w sze lk i  k o m p r o m i s  k o s z t e m  
i d e o w e j  z a s a d y  s t a n o w i  jej n e g a c j ę  i p o z b a w i a  ją 
wsz e lk ie j  siły.

N a r ó d ,  p r o k l a m u j ą c y  p o c h ó d  „ p r z e z  s z p a r y "  
n ie  z n a j d z i e  w s o u ie  n ig d y  s ;ł  do z d o b y c i a  „ b r a ­
m y " ,  an i  nie  z d o b ę d z i e  o d p o w i e d n i e g o  s z a c u n k u  
w  świec ie .

T e n  p o g l ą d  n ie s te ty  n i e  w s z ę d z i e  je sz c z e  
z d o b y ł  s o b ie  u z n a n i e .  Ciąg le  je szcze  p o k u t u j e  z a ­
p a t r y w a n i e ,  że p o s tu l a ty  n a s z e  d o s t e s o w y w a n e  
b yć  m u s z ą  n ie  d o  m i a r y  n a s z y c h  i s to tn y c h  p o ­
t r z e b  n a r o d o w y c h ,  l ecz  d o  m o ż l i w o ś c i  rea l izac j i  i 
n a s t a w i e n i  n a r o d ó w  d o  Ż y a o w .  I n n t m i  n łowy:  
z g a d z a m y  się z a w s z e  n a  o d r z u c e n i e ,  lub  r e d u k c j ę  
n a s z y c h  p o s t u l a t ó w ,  s t a r a j ą c  s ię  u w o l n i ć  n a r o d y  
i i ch r z ą d y  od  c i ę ż u r u - w ł a s n e j  decyzj i  i o d r z u c e ­
n ia  t y c h  p o s t u l a t ó w .  T a k ą  m e t o d ę  m y ś l e n ia  w y ­
robi ł  goluth!

T a k i m  n ie  b y ł  N o r d  au ,  i t a k i m  n ie  by ł  też 
H erz l .  I d e a  P a ń s t w a  Ż y d  o w s k i e g o  nie z r o d z i ł a b y  
się  n i g d y  w  u m y ś  le H e r z l a ,  g d y b y  m u  w p a d ł o  n a  
m y ś l  su szyć  s o b ie  m ó z g  k w e s t j ą  czy też  z a d u ż o  
n ie  w y m a g a ,  ż ą d a j ą c  „ a ż “ P a ń s t w a  Ż y d o w s k i e g o !  
C z ł o w i e k ,  ś w i a d o m  s w y c h  p r a w  i swe j  wa r tośc i ,  
i n a r ó d ,  ś w i a d o m  s w y c h  p r a w  i w a r t o ś c i  t a k ic h  
Lwes tyj  n ie  zna!

Idea,  k t ó r a  m a  n a r ó d  p r o w a d z i ć  d o  O d r o ­
d z e n i a  n ie  d a j e  s ię  w c i s n ą ć  w s z p a r y ,  aby i n n y m  
nie  z a w a d z a ł a !

0  ie m  w i e d z i a ł  i to o d c z u w a ł  N o r d a u  i d l a ­
te g o  do  k o ń c a  e w e g c  ^yo.a p o z o s ta ł  o e z  z a s t r z e ­
ż e ń  w i e r n y  :dei ,  n i e z n o s z ą c e j  k o m p r o m i s u ,  idei  
H e r z la .

1 jeżeli  o b e c n i e  czc im y p a m i ę ć  t e g o  W i e l k i e ­
go  Ż y d a  o b o w i ą z k i e m  k a ż d e g o  z n a s  j e s t  o d p o ­
w ie d z i e ć  p r z e d  n a s z e m  s u m i e n i e m  n a  p y ta n i a :

C z y  po sz l i śm y  d r o g ą ,  w y t k n i ę t ą  p r z e z  M a k s a  
N o r d a u ‘a?

Czy d o ś ć  t w a r d o  s t o i m y  n a  s t r a ż y  w ie lk o śc i  
i d e a łu  s jo ńs k i ego ,  w  swe j  n a j c z y s t s z e ,  fo rmie?

Czy d o ś ć  m o c n o  pa rn l iż u j e rny  w s z e lk i e  z a ­
kusy ,  z n  l e r z a j ą c e  d o  p o m n i e j s z e n i a  n a s z e g o  ide a łu?

C z y  d o ś ć  w y s o k o  d z i e r ż y m y  b .a ło  - n i e b i e s k i  
s z t a n d a r  i d e a ł ó w  h e r z l j a ń s k i c h ?  A e r .

M O N T O W N I A  PI OR 
W I E C Z N Y C H

M. S A K O W I C Z
N a ż ą d a n i e  w s z e lk i e  r e p e r a c j e  
w y k o n y w a  się  n a  p o c z e k a n iu l
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u Wysokiego Komisarza
M e i r  G r o s m a n ,  p r e z y d e n t  w s z e c h ś w i a t o w e j  

E g z e k u t y w y  Z w i ą z k u  S jonis l  d w P a ń s t w o w c ó w  o d ­
b y ł  g c d z i n n ą  r o z m o w ę  z W y s o k i m  K n m i s a r z e m  
P a l e s t y n y  Sir  A r t u r e m  W a u c h o p e .  T o w .  M. G . o -  
s m a n  z a p o z n a ł  W y s o k i e g o  K o m i s a r z a  z p r o g r a ­
m e m  n a s z e j  Par t j i .

Na  z a p y t a n i e  tow.  G r o s m a n a  czy n e g a t y w n e  
u s t o s u n k o w a r . i e  się N a c z e l n y c h  W ł a d z  S j on is t yc z -  
n y c h ,  j a k  i c a ł eg o  ż y d o w s t w a  ś w i a t a  w p ły n ie  na  
s p r a w ę  aliji  i s t o s u n e k  R z ą d u  P a l e s t y ń s k i e g o  d o  
s j o n i z m u  wogó le ,  W y s o k i  K o m i s a r z  z a pr zecz ył .

Prezydent Grorman w  Ameryce
5 s t y c z n i a  b.  r. p r e z y d ę n t  G r o s m a n  o p u ś c i ł  

Erec ,  u d a j ą c  s ię  d o  S t a r ó w  Z j e d n o c z o n y c h  A m e ­
ryki  Pół n .  c e l e m  p r z e p r o w a d z e n i a  wielk ie j  akcji  
p r o p a g a n d o w e j .  W  d r o d z e  d o  U S A .  tow .  G r o s m a n  
z a t r z y m a ł  s ię  w  PJiryżu,  g d z i e  w  s a p  W a g r a m  
p r z y  b a r d z o  ):c z n e m  a u d y t o r j u m  w y g ło s i ł  r e f e r a t  
n.  t. „ Z a d a n i a  j u d e n s t a a t s p a r t e i ,  a o b e c n a  s y t u a ­
cja w E r e c " .

D o  N e w  Y o r k u  p rez .  G r o s m a n  p r z y b ę d z i e  
21 bm. ,  gd z ie  z o s t a n i e  p o w i t a n y  p r z e z  sp ec j a ln ie  
w  tyrn c e l u  p o w s t a ł y  K o m i t e t .

P r s z .  G r o s m a n  o d w . e d z i  o ś ro d k i  w i ę k s z e g o  
s k u p i e n i a  ż y d o w s k i e g o  U S A . ,  j a k  i K a n a  dy.

*
* *

P r e z y d e n t  G r o s m a n ,  p o d c z a s  jego  n i e o b e c n o ­
ści  w Erec ,  b ę d z i e  z a s t ę p o w a n y  w  A c t i o n  Co mi -  
te t  p r z e z  c z ł o n k a  E g z e k u t y w y  R i c h a r d a  Lich the i -  
m a ,  a w  E g z e k u t y w i e  P a l e s t y ń s k i e j  J u d e n s t a a t s ­
p a r te i  p r z e z  dr  H  R o s e n b l u m a .

R. WeinsidL w tro n ie
P r z e b y w a j ą c y  od  p o ł o w y  g r u d n i a  w  P o ls c e  

v i c e - p r e z y d e n t  J u d e n s t a a t s p a r t e i  tow.  B o ru c n  Wein-  
s t e i n  p r a c u j e  us i lnie n a d  r o z s z e r z e n i e m  i w z m o c ­
n i e n i e m  n a s z e g o  ru chu  w kra ju .

T o w .  We i  ns te i n ,  w  c iągu m i e s ią c a  s ty czn ia  
i l u t e g o  odw ie d z i ł ,  lub  o d w i e d z i  o r g a n i z a c j ę  n a s z e ­
go  ru c h u  n a  Li rwie  i Ł o t w i e ,  g d z ie  j e d n o c z e ś n i e  
b i e r z e  u d z i a ł  z r a m i e n i a  E g z e k u t y w y  w  o d b y w a ­
j ą c y c h  się t a m  o b e c n i e  k r a j o w y c h  k o n f e r e n c j a c h  
p a r ty jn y c h .

Okręgowe Konferencje w Polsce
W  m i e s i ą c a c h  lu ty m i m a r c u  o d b ę d z i e  się 

sz e re g  o k r ę g o w y c h  k o n f e r e n c y j  J u d e n s t a a t s p a r t e i .  
Z n a c z e n i e  tyc h  k o n f e r e n c y j  w o b e c n e j  chwil i  j es t  
s z c z e g ó ln ie  wie lk ie .  K o n f e r e n c j e  p o w y ż s z e  m a j ą  
z a  z a d a n i e  k o n s o l i d a c j ę  i w z m o ż e n i e  d z i a ł a ln o ś c i  
a jon is tyczno-  - p a ń s t w o w e g o  r u c h u  w  P o ls c e .  W  
o k r ę g o w y c h  k o n f e r e n c j a c h  w e ź m i e  u d z ia ł ,  p ró c z  
c z ł o n k ó w  C. K. J u d e n s t a a t s p a r t e i  w  Po ls ce ,  
c z ł o n e k  E g z e k u t y w y  B. W ein s t e in .  N a  k o n f e r e n ­
c j ach  tych  z o s t a n ą  w y ł o n i o n e  O k r ę g o w e  K o m it e ly ,  
k t ó r y c h  z a d a n i a  i z a k r e s  d z i a ł a n i a  z o s t a n ą  s p r e ­
c y z o w a n e

Bralu dr. Macbeureru
W  L o n d y n i e  u k a z a ł a  s ię  p o w a ż n a  p r a c a  n a ­

u k o w a  t r a k t u j ą c a  o p r o b i e r n i e  R a d y  L e g i s l a t y w n e j .  
A u t o r e m  tej  p r a c y  jes t  z n a n y  d z ’a ła c z  s jon is tyc z-  
ny ,  c z ł o n e k  E g z e k u t y w y  J u d e n s t a a t s p a r t e i  dr. Ma-  
c h o w e r .  Dzieło to, o b f i t u j ą c e  w  n i e z n a n e  s z e r s z e ­
m u  o gó ło w i  d o k u m e n t y  i w z w i ą z k u  z a k t u a l n o ­
śc ią p o r u s z a n e g o  . p r o b l e m u  c>eszy s ię  w i e lk ie m  
p o w o d z e n i e m  i u z n a n i e m  f a c h o w e j  p ra s y .

Jndenstaatspartei w  Anglii 
P-u N k o  Badzii! Legislatywie;

Z  i n ic ja ty w y  C e n t r a l n e g o  K o m i t e t u  Juden- 
s t a a t s p a /  tei  w  W ie lk ie j  Bry tan j i  z o s t a ł  u t w o r z o n y  
o g ó ln o  ż y d o w s k i  K o m i t e t  do  w a lk i  z p r o j e k t e m  
u t w o r z e n i a  R a d y  Le gi s la ty  w n e j  w E i e c .  D o  K o m i ­
t e tu  p r z y s t ą p i ł y  n a s t ę p u j ą c e  o r g a n i z a c j e :  O g ó l n i
s jo n iśc i ,  P o a l e j  S jon ,  M iz rac hi ,  Z w i ą z e k  gm in  
Ż y d o w s k i c h ,  J u d e n s t a a t s p a r t e i  i w ie le  in n y ch .  D e ­
legac ja,  w y ł o n i o n a  z p o w y ż s z e g o  K o m i t e t u  p o d  
p r z e w o d n i c t w e m  c z ł o n k a  P a r l a m e n t u  a n g i e l s k i e g o  
zo s t a ła  p r z y j ę t a  p r z e z  m i n i s t r a  k o lo nj i  T h o m a s a .  
W  s k ła d  d e l e g a c j '  wesz l .  z r a m i e n i a  J u d e n s t a a t s ­
p a r t e i  dr. M a c h o w e r  i H o r o w i t z .

P rzygod n y  czyteln iku! Jeśli odpow iad a  
Ci nasza ideologja w stą p  do ruchu m asadej-  
skiego! Jeśli niem a jeszcze  M asady w T w oim  
m ieśc ie , a uznajesz k on ieczn ość  jej istnienia  
porozum  się z naszem i N acze ln em i W ła d z a ­
mi (W arszaw a , L eszno  25 m. 9) w celu zor­
ganizow ania  placówki walki o p a ń stw o w y  sjo~ 
nizm  w  T w oim  m ieście .
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S p r z e d a ż  p a p i e r u  i m a t e r j a ł ó w  p . ś m i e n n y c h  o raz  
w ie lk i  w y b ó r  w i e c z n y c h  p i ó r  po  c e n a c h  r e k l a m o w y c h  
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„TANIE ZRODŁO”
w a r s z a w a  k u p i e c k a  i 4

Z n i s z c z o n e  p ió ra  n ie  n a d a j ą c e  sie d o  p i s a n i a ,  z a ­
m i e n i a m y  n a  z u p e ł n i e  n o w e ,  za m a ł ą  d o p ł a t ą .  
D la  n a s z y c h  K l i je m o w ,  r e p e r a c j a  w i e c z n y c h  piór  
5 0 %  t a n i e j  Z a m i e j s c o w y m  w y s y ł a m y  za z a l i c z e n i e m  
i u d z i e l a m y  r a b a t u .  P o n a d t o  w ie lk ie  p r e m j e  dla 
u c z n i ó w
R E W E L A C Y J N A  Z N I Z K a  c e n  w s z e l k i c h  
M A T E R J A Ł Ó W  P I Ś M I E N N Y C H  i A R T Y K U Ł Ó W  

B I U R O W Y C H .
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Precz z  fałszywa demokracie w  Erce! 
riiech żyje zjednoczony żydowski 
front przeciwko Radzie Ustawodaw­
czej w  Erec!

„ D I E  N E U E  W E L T ,
Z e n t r a l - O r g a n  d e r  Ju d e n s t a a tS D a r t e i  

in d e u t s c h e r  S p r a c h e

H e r a u s g e b e r  u R e d a k t e u r :
Ing.  R o b e r t  S t r ic ker

A d r e s s e :
W :en  1, U n iv er s i te t s s t r .  8

Od v  ;  :  ;
O d d zia ły  M asady , jak i w sz y s c y  

cz łon k ow ie  naszej Partji proszen i  
są o usilny k o lportaż  T rybu ny  M ło­
dych.

Upi asza  się  o regularną p r z e sy ł­
kę na leżnośc i  za T ryb u n ę  M łod ych

R e d a k t o r  N a c z e l n y :  A b r a h a m  R o z e n b e r g

A d r e s  R e a a k c j i  i A d m i n i s t r a c j i :  R a d o m  S ł o w a c k i e g o  19 ni. 3, tel .  27 19

P r z e k a z  r o z r a c h u n k o w y  Nr. 1 R a d o m .

R e d i k t o r  c d p  i w y d a w c a  S. S l e p a e h o w s k i ,  W a r s z a w a ,  L e s z n o  25/9. D ru k .  N. H  Z a b n e r a ,  R a d o m
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